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Lódź, Środa, 19 lutogo 1919 r. 


Rok TI. 


Wiadomość o odcięciu Śwowa. Misja koalicyjna nie może dotrzeć 
do miasta. pułkownik Barthelemy uda się tam aeropianem z Krakowa. 


Warszawa, 19 lutego. 


godz. 8 m. 10 popol, 
Telegr. wł. „Olosu Polskiego”. 


Dzisiaj, w godzinach po- 
południowych posłowie do 
Sejmu xe Lwowa, otrzymali 
wiadoniość, że wojekomm us 
kraińskim udało się odciąć 
Lwów od zachodu, wokutrk 


czego przorwans zostało | Barthelemy mimo to, jednak | kazała zaprzestanio walk, zdołały, i 


Układ o przedłużeniu rozejmu z Wie 


połączenie miasła tego z 
Krakowem. 

Do Lwowa, fak wiadomo; 
wyjechała misja koalicyjna 
z pułkownikiem Barthkziemy 
na czele, Wekutek przer= 
wania komunizacjiy za 
lemy z misją mie mógł już 
dojechas do Lwowa. 

Jak słychaó, pułkownik 


pestanowił dotrzeć do osa” 
czonego miasta, udając się 
z Keakowa do Lwowa acno= 
pirme 

Nieszczęśliwy Lwów, który stał 
się symbolem bezgranieznej ofiarno- 
ści i bohaterstwa polskiego, znów 
znalazł się w niebezpieczeństwie. 

Hordy ukraińskie, lekceważąc so- 
bie postanowienia koalicji, która na- 


dzięki swoj wielkiej przewadze M 
czebnej, odciąć Lwów od reszty Pole 
ski. 

Dzielni obrońcy zagrożonego mia 
sta i tym razem wytrzymają nape 
wno napór wroga aż do chwili ne 
dejścia odpowiednich posiłków. 

W tych ciężkich dla Lwowa 
chwilach cała Polska, przejęta stę- 
boka troską o los miasta swego, 
zjednoczy się we wspólnym wysił- 
ku, którego hasłem będzie: 

„Nie damy Lwowal* 


meami, 


Wojska niemieckie w Poznańskiem cofną się na linję demarkacyjną. 


©. A T) 
Berlin, 10 lutego. 

W piątek, 12 b. m. o godz. 3 popol 
rozpoczęły się rokowania w wsgonie so- 
łonowym marszałka Pocha, przez derę- 
czenie noty o nowych warunkach przedłu- 
tenia rozejmu. Krzberger odpowiedział 
dłaższą mową, której treść jug ogłoszono. 

Nowe warunki Focha: linja domar- 

kacyjna od Polnki, rozszerzona umową 00 
do żeglugi okrętami handlowymi, które 
będą wykończone w przyszłych 0 miesią- 
cach. Przedłużenie rozejmu na czas nie 
określony x 8 dniowem wypowiedzeniem, 
podane jeszcze w nocy z piątku na 80- 
botę do Weimaru i do Berlina. 
W sposób miewytłomaczony dotąd, 
depesze te przybyły do Berlina dopiero 
w sobote przed południem, a do Weiinaru 
w sobotę popołudniu, 

Foch żądał odpowiedzi od ministra 
rzeszy Erzbergera najpóźniej w niedzielą 
à godz. 12 w południe, zaznaczając, 20 
musi wezas wydać rozkazy wojskom. 

Ponieważ rząd w Berlinie i Weimarze 
otrzymał propozycją ententyz wielkiem 
opóźnieniem, przeto minister Erzberger 
$prosił marszałka Focha w sobotę popo- 
łudniu o przedłużenie terminu do ponie- 
działka 17 b. m., godz, 12 w południe. 

W sobotę 0 godz. 6 po pł. marsza 
łok Woch kazał odpowiedzieć: Rozejm 
apływa 17 lutego o godz. 6 rano, ostatnia 
‘satem godzina dla wznowienia nowego 
przedłużenia jest godzina 6 po poludniu 
dnia 16 lutego, ażeby byl czas do wyda- 
pia wojskom rozkazów. Jeżeli do tej osta- 
ttecznej godziny układ nie będzie pod- 
pisany, to będę zniewolony wyjechać z 
Trewiru, a rozejm 17 go o godz. 5 rano 
nie będzie już w mocy. 

W sobotę pó południu minister Erz- 
berger wystosował jeszcze dwa pisma do 
Focha. W pierwszem dokładnie określił 


niemieckiej floty handlowej na zaopatrze- 
nłe świata łącznie z niemcami w Środki 
żywności, nie pozostawiając wątpliwości 
oo do tego, że układ oco do żeglugi sta- 
nowl nierozerwalną całość z układem Ży- 
wnościowym, Z umową finansową, w spra- 
wie zapłaty za żywność oraz Że zwłasz- 
cza układ o żegludze tylko w takim ra- 
zie mota być urzeczywistniony, jeżeli 
sprawa zaopatrzenia Niemiec w żywność 
będzie zupełnie wyjaśniona i zabezpieczona 


Ostatnie te sprawy były przedmio- 
tem obrad w ciągu piątku i soboty w ra: 
tuszu trewirskim w gronie znacznej, licz- 
by rzeczoznawców niemieckich i państw 
ententy pod przewodnictwem podsekre- 
tarza stanu barona Brauna z urzędu ży- 
wnościowego. Obrady te nie zabezpieczyły 
zaopatrzenia Niemieo aż do nowych żniw. 


W drugim pi iśme ministra Krzbergera 
do marszałka Focha zastrzeżone zostało o- 
stateczne przyjącie lub odrzucenie warunków, 
oraz postanowiono szercg niemieckich żądań 
wojennych, a w tej liczbie uwolnienie jeń- 
ców niemieckich. utrzymania swobody komu- 
nikacji zwłaszcza w dziedzinio gospodarczej 
zarówno w obszarach obsadzonych, jako też 
na wschodzie w części Niemiec, zajętych 
przez polaków, a dalej przostrzegania nie- 
mieckich praw zwierzchniczych na wschodzie 
i zachodzie, ponowiono żądanie, że nie wol- 
no nikogo poddawać śledziwu, lub też karze 
za kupno i sprzedaź maszyn, wywiezionych 
z Belgii i Francji północnej, uwolnienie że- 
glugi nadbrzeżnej, wreszcie lepsze obchodze- 
nie sią z ludnością Alzacji i Lotaryngii, 
przyznających się do narodowości niemieckiej, 


Marszałek Foch w sobotą wieczorem 
we wspomnianem już liscie odpowiedzisł ną 
niemieckie żądania wzajemne; 

„Tekst układu dorączony wczoraj panu 
zostm ustalony przez szefów rządów państw 
sprzymierzonych. Nie mogą go ani zmienić, 


kowaniach w Paryżu w sprawie tal a 
warunków rozojmu brał udział także pr zy- 
dent Wilson. 


P. A. T.) 
Welmar, 19 lutego. 

Rząd rzeszy przesłał na ręce ministra 
Erzbergera, jako przowodniczącego niemiec- 
kiej komisji w Trewirze, następujące zawia- 
domienie: A 

Proszę podpisać układ, ale przedtem do- 
ręczyć marszałkowi Fochowi następujące pi- 
semne oświadezenie: 

. Rząd niemiecki uświadamia sobie ogrom 
skutków, jakie wyniknąć mogą zarówno z 
przyjącia, jak i odmówienia podpisania ukła- 
du. Jeśli rząd zlecił swoim delegatom, aby 


układ podpisali, to stało sią w tej myśli, że 


rządy ententy obecnie szczerze i poważnie 
pracują nad tem, aby w krótkim okresie cza- 
su, na jaki przedlużono rozejm, obdarzyć 
świat tak bardzo upragnionym pokojem. 

Rząd niemiecki jednakowoż zaiewolony 
jest stanowisko swoje co do 8 warunków ro- 
zejmu obiaśnić następu,ącemi uwagami: 

1) Układ najzupełniej ignoruje rząd nie- 
miecki, który przecież w formie właściwej 
wyszedł z woli narodów. Układ nakłada na 
Niemcy w postaci surowych rozkazów i za- 
kazów obowiązki na korzyść > powstańczych 
polaków, a mianowicie oprażnienie bezwarun- 
kowe przez niemców pownaj liczby ważnych 
miejscowości, między innesni Miądzychodu i 
Zbąszynia. Miejscowości te są w ręku niom- 
ców, przeważnie zamieszkałe przez niem- 
ców i mają nader wielkie znaczenie dlą ko- 
munikacji z niemieckim wschodem, a przy- 
tem mocarstwa ententy nie dają rękojmi co 
do tego, że polacy ze swej strony nie przed- 
sięwezmą lub nie przygotują nowej akcji za» 
czepnej, że ludność niemiecza, której obrony 
rząd niemiecki ma się zrzec w zupełności, 


będzła traktowana po ludzku; że polacy uwol- ' 


nią zakładników niemieckich, których dalsze 


stanowisko Niemioe c9 do przygożowania | ani rozszerzyć, Należy zaznaczyć, ke w rov więzienie woboo mowych faktów, utraciła 


wszukżo sens, w kofcu, że polacy podlrzy 
mywać bądą nadal dotychczasowy dowóz ty: 
wności na zachód, 

Jakkolwiek gotowi jesteśmy wstrzymnó 
wojska nasze od akcji zaczepnej tak w Por 
znaniu, jak i na innych obszarach i ehoemy 
znać obecne położenie wojskowe w tych, 
udzielnicach za podstawę tego stanu 
to jednak mamy prawo się spodziewać, że 


powstańcy polscy trzymać się będą linji de» 
markacyjnej, w przeciwnym bowiem razie 
musi przysługiwać nam prawo obrony O 
rężnej, 

2) Niemcy muszą zaznaczyć, że aż do 
zupełnego wyczerpania swoich sił gospodar 
czych i rozprzężenia swoich stosunków ko 
munikacy jnych, usilowały dopełnić warunków 
rozejmu, a i teraz obiecują spelnić wszyst 
kie punkty, których dotychczns spełnić nie 
zdołali. 

Wolno jednak niomoom przypuszczać, 
że nie będzie się tłomaczyło tych zobowią: 
zań w sposób niezgodny z przyjętemi przes 
obie strony zasadami prezydenta Stanów 
Zjednoczonych Ameryki, bo inaczej myśl po 
koju, opartego na prawie byłaby z góry uda» 
remniona. 

Czy zdołamy w zupełności sprostać wa 
runkom postawionym nam przez najwyższe 
dowództwo ententy, przyszłość okaże. 

Jożeli stawia sią Niemcom, zamiast de 
tychozus określonych terminów rozejmu 
które uniemotliwiły przygotowanie się de 
spełnienia warunków, obecnie termin tylka 
trzydniowy, a w dodatku jednostronny, te 
jast to nisnzasadnione utrudnionie nasze 
sytuacji i w znacznej mierze naraża ne 
szwank spokój i porządek w Niemczech. 

Nie możemy wyzbyć sią nadziej, że 
rządy ententy uznają za stosowne, przedłu 
żejąc rozejm aż do pokoju preliminarnego 
wejść w układy w sprawach q|rzedlożonycb 
przez Niomoy, jako strony arugiej, 

Podpisw: Scheidemann 
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